
Ks. Mariusz OSTASZEWSKI 
Elbląg

Studia Elbląskie 
VII/2006

W TROSCE O OSOBY NIEPEŁNOSPRAWNE INTELEKTUALNIE

W ostatnich latach coraz więcej m iejsca poświęca się osobom  upośledzonym  
czy niepełnospraw nym . D om aga się tego tolerancja, która staje się jedną  z najw aż­
niejszych zasad życia społecznego. Dzięki temu problem niepełnospraw ności 
przestał być tem atem  tabu, coraz częściej ludzie upośledzeni nie m uszą się ukryw ać 
w swoich dom ach, odnajdują powoli swoje miejsce w społeczeństwie. N a taki stan 
rzeczy w płynęło także dw ukrotne zorganizowanie M iędzynarodow ego Roku Osób 
Niepełnospraw nych w 1981 i 2003 roku, organizowanie różnego rodzaju olim piad 
dla ludzi spraw nych inaczej i wszelkich imprez. Ludzi niepełnospraw nych jest 
niemało. W edług danych GUS z 1996 wynika, że żyło ich wtedy w Polsce 5430, 
6 tys., co stanowiło 14,3%  ogółu ludności ogółem. W śród tych osób z I grupą 
inw alidztw a która ekw iw alentna jest określeniem upośledzenia w stopniu znacz­
nym było 892, 1 tys., z II grupą inwalidztwa, a z upośledzeniem  w stopniu 
um iarkow anym  1653,4 tys., z III grupą inwalidztwa a więc z upośledzeniem  
w stopniu lekkim 1632 ty s .1.

Kogo więc określam y m ianem  osoby upośledzonej czy niepełnospraw nej?
N iepełnospraw ność oznacza stan fizyczny, psychiczny lub um ysłow y, pow odu­

jący trw ałe lub okresow e utrudnienie, ograniczenie bądź uniem ożliw ienie egzysten­
cji2. W myśl tego określenia osoba niepełnosprawna to taka, u której istotne 
uszkodzenie i obniżenie spraw ności funkcjonowania organizm u pow oduje u trud­
nienie, ograniczenie czy uniem ożliw ienie wykonywania zadań życiowych i w ypeł­
niania ról społecznych, biorąc pod uwagę jej wiek, płeć, czynniki społeczne, 
środow iskow e i kulturow e3. M ówiąc o osobach niepełnosprawnych m amy na myśli 
różne kategorie niepełnospraw ności. W śród wielu kategoryzacji najczęściej stoso­
wany jest podział, ze względu na rodzaj niepełnosprawności:

•  osob y z n iep e łn o sp ra w n o śc ią  fizyczn ą, u których występuje uszkodzenie, 
zaburzenie, choroba narządu ruchu lub niektóre zaburzenia mowy;

1 Dane liczbow e pochodzą z http://w w w .stat.gov.pl/english /serw is/polska/2002/rocznik4/ 
niep .g if z dnia 18.11.2C04; W. O t r ę b s k i ,  N iepełnospraw ność  — w spółczesne rozum ienie  
pojęcia, w: Środow iska  specja lnej troski, (red.) M. Kalinow ski, Lublin 2003, s. 98.

2 U staw a o pom ocy społecznej 1998, art. 2a, 1 ; tam że, s. 84.
3 T. M a j e w s k i ,  W spraw ie  defin icji osoby niepełnospraw nej, „Problem y R ehabilitacji 

Społecznej i Z aw odow ej” 139: 1994, nr 1, s. 35.

http://www.stat.gov.pl/english/serwis/polska/2002/rocznik4/
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•  o sob y  z n iep e łn o sp ra w n o śc ią  zm y sło w ą  —  niewidom i, niedow idzący, 
niesłyszący, niedosłyszący;

•  o sob y  z n iep e łn o sp ra w n o śc ią  p sy ch iczn ą  lub u m y sło w ą  —  osoby z zabu­
rzeniam i i chorobam i psychicznym i, z upośledzeniem  um ysłow ym , z autyzm em .

Oprócz tych kategorii, dość ostro wyznaczonych są także osoby ze sprzężoną 
niepełnospraw nością takie, u których występują łącznie nawet wszystkie rodzaje 
upośledzeń.

Interesującą nas grupą są osoby z upośledzeniem  um ysłowym . M ówiąc o oso­
bach z upośledzeniem  używ a się różnych określeń: osoby upośledzone um ysłowo, 
niepełnospraw ne intelektualnie, osoby niespraw ne intelektualnie. W arto w tym 
m iejscu zw rócić uw agę na najnow szą definicję osoby upośledzonej um ysłowo.

O soba z upośledzeniem  um ysłow ym  to taka, u której obserw uje się specyficzny 
stan funkcjonow ania, charakteryzujący się:

• istotnie niższym  od przeciętnej ogólnym  poziom em  funkcjonow ania um ys­
łowego;

• występującym i dw om a lub więcej istotnymi ograniczeniam i w funkcjach 
adaptacyjnych (kom unikacja, sam oobsługa, um iejętności społeczne, życie dom owe, 
życie w społeczności, kierow anie sobą, zdrowie i bezpieczeństw o, funkcjonow anie 
akadem ickie, w ypoczynek, praca);

• pow stałym  w okresie rozw ojow ym  (do 18 roku życia)4.

Osoby niepełnospraw ne intelektualnie żyją często w poczuciu zagrożenia, 
odczuw ają brak w dzięczności i życzliwości. Ludziom  tym trzeba pom óc zrozum ieć 
swą niepełnospraw ność, nauczyć się żyć z defektem , zapew nić im udział w tw orze­
niu dóbr kultury i korzystaniu z niej, przyczynić się do integracji chorych ze 
zdrow ym i na szerokiej płaszczyźnie życia społecznego. Ludzie ci często potrzebują 
pom ocy moralnej i duchow ej, która ubogaci ich dośw iadczenie religijne. Tu w ielkie 
pole do działania odnajduje duszpasterstw o osób z upośledzeniem .

CH RY STU S W O BEC N IEPEŁN O SPRA W N Y CH

M isja Jezusa C hrystusa polegała na zbawieniu człow ieka, zw łaszcza tego 
najbardziej pogrążonego w grzechu, chorobie, tego który sam o w łasnych siłach nie 
m ógł się podnieść. Jezus sam określił cel swego posługiwania: „Duch Pański 
spoczyw a na M nie, poniew aż M nie nam aścił i posłał M nie, abym ubogim niósł 
dobrą nowinę, w ięźniom  głosił wolność a niew idom ym  przejrzenie; abym uciś­
nionych odsyłał wolnym i [...]” (Łk 4,18). W śród tych wszystkich źle się mających 
byli także niepełnospraw ni (Mt 15,30). Jezus sam podkreślał godność tych ludzi. 
Ludzie niepełnospraw ni także zaproszeni są na ucztę, są godni udziału w uczcie 
i tym sam ym  należą do wspólnoty Kościoła, tak jak  wszyscy inni ochrzczeni i tak 
samo m ają praw o dostępu do źródeł uśw ięcania obecnych w Kościele 
(Łk 14,13.21). O statnie przesłanie Jezusa dotyczyło głoszenia Ew angelii wszystkim  
ludom po całym  św iecie (M t 28,19 n.; M k 16,15). Kościół realizując otrzym aną od

4 W. O t r ę b s k i ,  j w„  s. 87.
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C hrystusa m isję otacza swą opieką wszystkich ludzi, także niepełnospraw nych 
intelektualnie. Posłannictw o Kościoła sprawia, że także człow iek upośledzony ma 
stanow ić „m ieszkanie Boga przez Ducha” (Ef 2,22).

K O ŚCIÓ Ł W OBEC N IEPEŁN O SPRA W N Y CH

W św ietle nauczania Soboru W atykańskiego II, Kościół jest w spólnotą wiary, 
nadziei i m iłości wszystkich wierzących (KK 8). Każdy wierzący m a prawo 
otrzym yw ać w obfitości duchow e dobra Kościoła, zw łaszcza pom oc słow a Bożego 
i sakram entów  (KK 37). Dotyczy to również ludzi niepełnospraw nych intelektual­
nie, którzy są wezwani do naśladow ania Chrystusa w niesieniu Jego krzyża5. Będąc 
członkam i tej samej w spólnoty Kościoła ludzie niepełnospraw ni m ają prawo 
oczekiw ać pom ocy ze strony swoich zdrowych braci.

Dla ludzi w ierzących, jak  nauczał papież Paweł VI, głębsze m otyw acje 
otw arcia się na osoby niepełnospraw ne um ysłowo w ynikają z ew angelicznej misji 
Kościoła, z faktu, że człow iek z upośledzeniem  um ysłow ym  pow inien być 
przedm iotem  szczególnej troski6. W osobach tych bow iem  Kościół, jak  uczy Sobór, 
„odnajduje w izerunek swego ubogiego i cierpiącego Zbaw iciela, im stara się ulżyć 
w niedoli i w nich usiłuje służyć Chrystusow i” (KK 8).

Służba ludziom  niepełnospraw nym  jest także w ypełnieniem  przykazania m iło­
ści. R ealizacja tego przykazania jest im peratywem  dla duszpasterstw a ludzi 
z upośledzeniem  um ysłow ym . Jednak należy ciągle pam iętać, że ludzi n iepełno­
sprawnych w inno się traktować jako partnerów i aktyw nych uczestników  po­
szczególnych działań.

Jan Paweł II m ówił także o godności osób niepełnospraw nych, zabierając głos 
podczas audiencji i przem ów ieniu na Anioł Pański, z okazji Roku Ludzi N iepełno­
sprawnych, 2 m arca 1981 roku. Powiedział wówczas: „Człow iek upośledzony jest 
wobec Boga i wobec ludzi osobą, która posiada swoje praw a i obow iązki. (...) 
W śród praw  —  obow iązków  tych osób chciałbym  podkreślić prawo odnoszące się 
do autentycznego rozwoju życia duchowego. Zw racając się do was, którzy 
w jakikolw iek sposób jesteście upośledzeni, zachęcam  was, abyście w ielkodusznie 
odpowiedzieli na wasze ludzkie i chrześcijańskie pow ołanie”7. W  tych słowach 
O jca Świętego odnajdujem y to, co najistotniejsze dla w łaściw ego spojrzenia na 
sprawę ludzi niepełnospraw nych i upośledzonych. D okum ent Stolicy Apostolskiej, 
wydany 4 m arca 1981 roku na M iędzynarodowy Rok Osób U pośledzonych8, jest 
wielką kartą praw ludzi niepełnosprawnych, podaje on także zasady, na jakich 
opiera się ich obecność w społeczeństwie. Ten dokum ent jest również wezwaniem

5 K.  P ó ł t o r a k ,  D uszpasterstw o niesłyszących, w: D uszpasterstw o specjalne, (red.) 
R. Kam iński i B. D rożdż, Lublin 1998, s. 163.

H. К o s e 1 a k, W ychowanie religijne osób n iepełnospraw nych um ysłow o, „H oryzonty 
W iary” 1993, z. 15, s. 66-67 .

7 R. H a r m a c i ń s k i ,  K atecheza osób niepełnospraw nych um ysłow o, „K atecheta” 4—5: 
1998.

8 D okum ent Stolicy A postolskiej na M iędzynarodow y Rok O sób U pośledzonych, OsR  
3: 1981, s. 2 1 -22 .
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K ościoła do obudzenia większej w rażliwości na osoby upośledzone, żyjące wśród
Onas .
Posługa duszpasterska pow inna także zmierzać do przygotowania całej w spól­

noty K ościoła oraz każdego jej członka do ewentualnego przyjęcia dziecka 
niepełnospraw nego. W iadom o przecież, że upośledzenie umysłowe ma bardzo 
zróżnicow ane przyczyny i może wystąpić w każdej rodzinie, także w tej, która 
nigdy nie brała pod uw agę takiej możliwości. Fakt upośledzenia um ysłowego 
jednej osoby dotyka głęboko członków  całej rodziny. W ten sposób zw iększa się 
grupa ludzi bezpośrednio związanych z tą sytuacją. W ówczas takie rodziny 
pow inny znaleźć się w centrum  duszpasterskiej troski lokalnej w spólnoty10.

D uszpasterstw o osób niepełnospraw nych intelektualnie ma zatem obejm ować 
sw ą troską duchow ą najpierw  osoby upośledzone umysłowe. W tym zadaniu w ielką 
rolę do odegrania m a katecheza specjalna, zwłaszcza mająca na celu przygotow anie 
osób upośledzonych um ysłow o do przyjęcia sakramentów św iętych11. Obok kate­
chezy specjalnej prowadzonej w edług konkretnych założeń, ludzie ci znajdują 
m iejsce realizacji swych potrzeb duchowych we wspólnotach parafialnych, W iary 
i Światła.

M ówiąc o duszpasterstw ie osób z upośledzeniem umysłowym, trzeba także 
zauważyć ich rodziny: rodziców, rodzeństwo, najbliższe otoczenie, które także jest 
dotknięte niepełnospraw nością dziecka, brata czy siostry. Formy duchowej troski 
m uszą także objąć ich tak, aby potrafili przyjąć dar upośledzenia bliskiej osoby, by 
um ieli dostrzec bogactw o ducha niepełnosprawnej osoby, oraz by umieli im pomóc 
żyć pełnią swoich m ożliwości i uczestniczyć w życiu społeczeństwa i wspólnoty 
Kościoła. Zatem  duszpasterstw o osób niepełnosprawnych intelektualnie to działal­
ność K ościoła skierow ana do tych ludzi i ich najbliższego otoczenia.

Przez przepow iadanie, liturgię i posługę pasterską wobec upośledzonych 
um ysłow o winno się urzeczyw istniać zbawcze uczestnictwo każdego niepełno­
spraw nego w tajem nicy Krzyża, zgodnie z jego osobistym pow ołaniem 12. R ów no­
cześnie istnieje konieczność pom ocy każdemu z nich w dźwiganiu ciężaru 
niepełnospraw ności. To są zadania duszpasterstwa niepełnosprawnych intelektual­
nie, w ym agające wiele w ysiłku13.

Doskonale to realizują i czują działające już grupy parafialne czy inne 
w spólnoty czy ruchy grom adzące się wokół osób z upośledzeniem. Najbardziej 
podstaw ow ą form ą opieki duchowej nad osobami niepełnosprawnymi są grupy 
parafialne, skupiające osoby z upośledzeniem  z terenu określonej parafii. W wielu 
parafiach od dawna grom adzą się osoby niepełnosprawne intelektualnie wraz 
z rodzicam i i opiekunam i, by coraz bardziej poznawać prawdę Jezusow ą o swojej

9  J. B a g r o w i c z ,  W prow adzenie, A K  452: 1984, s. 5 -6 .
10 R. H a r m a c i ń s k i ,  K atecheza osób niepełnospraw nych umysłowo, „K atecheta” 4 -5 : 

1998.
11 K. S o s n a ,  K ryteria przygotow ania  do sakram entów  inicjacji chrześcijańskiej osób  

niepełnospraw nych um ysłow o, „K atecheta” 7 -8 : 2002.
12 J a n  P a w e ł  II, Przem ów ienie podczas m odlitw y A nio ł Pański (Osnabrück 16.11.1980): 

Byłem  upośledzony a przyszliście mi z pom ocą, OR  1: 1980, nr 11, s. 4.
13 K. P ó ł t o r a k ,  D uszpasterstw o niesłyszących, w: Duszpasterstw o specjalne, (red.) 

R. K am iński i B. D rożdż, Lublin 1998, s. 164.
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godności, wartości i miejscu w Kościele i świecie. Z  pom ocą m iejscow ych 
duszpasterzy prowadzą swoich bliskich „najm niejszych z najm niejszych” ku 
zbawieniu.

KATOLICKIE STOW ARZYSZENIE N IEPEŁN O SPRA W N Y CH

Jedną z form duszpasterstwa wśród osób niepełnospraw nych jest także K atolic­
kie Stow arzyszenie Niepełnosprawnych. U tw orzenie Katolickiego Stow arzyszenia 
N iepełnospraw nych wiąże się z działalnością grupy duszpasterskiej środow iska 
niepełnospraw nych i ich rodzin przy parafii św. Józefa na warszawskim  Kole. 
Początkow o zm ierzała ona do zapewnienia osobom  niepełnospraw nym  i upo­
śledzonym  umysłowo należnego im m iejsca w życiu parafii, zw łaszcza udostęp­
nienia przystępow ania do sakramentów oraz uczestnictw a w liturgii. W obec 
zw iększania się liczby członków grupy oraz różnorodnych potrzeb działalność ujęta 
została w struktury organizacyjne stowarzyszenia w 1995 r. na mocy D ekretu 
Prym asa Polski oraz rozporządzenia M inistra Szefa U RM  z dn. 31 m aja 1995 r. 
Stow arzyszenie posiada osobowość prawną cyw ilną i kościelną14.

Celem  Stowarzyszenia jest otaczanie opieką osób niepełnospraw nych, ich 
rodzin i opiekunów oraz świadczenie im pomocy. Do zadań Stow arzyszenia należy:

1) podejm owanie inicjatyw społecznych mających na celu w szechstronną 
pom oc osobom  niepełnosprawnym, ich rodzinom  i opiekunom ,

2) szerzenie idei integracji osób niepełnospraw nych ze zdrowym i,
3) prowadzenie działalności charytatyw no-opiekuńczej,
4) pogłębianie formacji religijnej,
5) prom ocja i organizacja wolontariatu,
6) reprezentowanie interesów osób niepełnospraw nych wobec władz pu­

blicznych,
7) podejm owanie zadań z zakresu pom ocy społecznej.
Stowarzyszenie realizuje swoje cele i zadania poprzez:
1) prowadzenie placówek terapeutycznych, rehabilitacyjnych, opiekuńczych, 

oświatowych, szkoleniowych, rekreacyjnych i kulturalnych,
2) ąorganizowanie rekolekcji, dni skupienia, pielgrzym ek,
3) organizowanie obozów, kolonii, wycieczek i turnusów  rehabilitacyjnych,
4) organizowanie imprez kulturalno-rozrywkowych, rekreacyjnych i sporto­

wych,
5) organizowanie prelekcji, sympozjów, szkoleń,
6) w spółpracę z organami administracji publicznej oraz krajowym i i zagranicz­

nymi organizacjam i, zw łaszcza działającym i na rzecz osób niepełnospraw nych, 
których Stowarzyszenie może być członkiem 15.

14 ww w .ksnaw .pl z dnia 12.11.2004.
15 Statut KSN. ww w.ksnaw .pl z dnia 12.11.2004.

http://www.ksnaw.pl
http://www.ksnaw.pl
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„ B ete l”

„Betel” , to m iędzynarodow y katolicki ruch dobroczynny. Pragnie on uczest­
niczyć w tw orzeniu cyw ilizacji miłości. Tow arzyszenie człowiekowi ubogiem u 
i odkrywanie przy nim własnego ubóstw a uw aża za podstaw ow ą normę i jedyną 
realną wartość, która praw dziw ie m oże przetrwać i jaką m ożna po sobie pozo­
stawić. Ruch „B etel” w człow ieku słabym i ubogim dopatruje się samego Jezusa 
Chrystusa. Poprzez szereg organizacji, wspólnot, grup zajm uje się osobam i nie­
pełnospraw nym i ruchow o i z upośledzeniem  um ysłowym , chorym i, starszym i 
wiekiem, dziećm i i m łodzieżą z terenów w iejskich i najuboższych, a także pom ocą 
dla ludzi z krajów biednych.

„Betel” , to nieustanna troska o w ew nętrzną dyspozycję ku dobremu. To 
konkretne w spółtw orzenie św iata wartości nieprzem ijających. To bezgraniczne 
tow arzyszenie człow iekow i słabem u w pełnym  poczuciu własnej słabości. To 
w końcu odkryw anie horyzontów  serca poprzez adorację osoby ubogiej.

Inspiracje do działania, „B etel” zakorzenia w kartach Ewangelii. W swoim 
przesłaniu opiera się na nauce Kościoła katolickiego. Nie odrzuca ludzi innych 
wyznań czy ateistów. Pragnie rozwijać się w duchu ekum enizm u.

„Betel” rozpoczęło sw oją działalność w roku 1990. Odpow iadając na konkretne 
zapotrzebow ania w ciągu tych wszystkich lat, konsekwentnie krok po kroku, 
pow stało szereg wspólnot, organizacji i grup działających w środowisku po­
trzebujących pom ocy. W  dniu dzisiejszym  „B etel” tw orzą trzy rodzaje grup 
skupionych wokół:

1. Federacji W spólnot Spotkania, grom adzącej grupy rodzin z dziećmi nie­
pełnospraw nym i i ich przyjaciół, osób starszych wiekiem oraz grupy integracyjne 
młodzieży sprawnej z m łodzieżą niepełnosprawną.

2. Federacji W spólnot W spom agających, skupiającej grupy w olontariatu, dzieci 
i m łodzieży z terenów w iejskich i najuboższych, grupy i organizacje działające na 
rzecz św iata osób słabych i ubogich.

3. Federacji W spólnot Życia, czyli domy stałe i do końca życia z niepełno­
sprawnym i sierotam i społecznym i, w których opiekunowie pełnią zastępczą funk­
cję rodzica16.

„ A rk a ”

„A rka” narodziła się w 1964 roku, kiedy Jean Vanier i O jciec Thomas Philippe 
w odpow iedzi na Boże wezw anie zaproponowali dwóm m ężczyznom  z upo­
śledzeniem  um ysłow ym , rozpoczęcie w spólnego życia w duchu Ewangelii i błogo­
sławieństw  zapow iedzianych przez Jezusa. Po tej pierwszej w spólnocie zrodzonej 
we Francji, w tradycji katolickiej powstało w iele innych wspólnot w różnych 
kontekstach religijnych i kulturowych. Te pow ołane przez Boga wspólnoty łączy 
w spólna wizja i jeden duch przyjm owania, dzielenia i prostoty.

16 h ttp ://w w w .betel.p l/artyku l.php , z dnia 17.11.2004.

http://www.betel.pl/artykul.php
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„A rka” —  „L ’A rche” jest wspólnotą, w której razem  żyją i pracują osoby 
z upośledzeniem  um ysłow ym  oraz asystenci, którzy na pewien czas lub na stałe 
decydują się być w „A rce” , jak  również kapelan. W spólnotę tw orzą m ałe domy na 
m iarę człow ieka, a życie w nich jest bardzo zwyczajne: posiłki, praca, spotkania 
z przyjaciółm i i sąsiadam i, modlitwa. Osoba upośledzona m a w nim swoje m iejsce, 
m oże pom agać w kuchni i różnych zajęciach dom owych, czuć się u siebie. 
Pedagogia „Г A rche” , jeśli można ją  tak nazwać w ypracow uje się poprzez konkret 
życia w domu i pracy.

Domy „ГA rche” są ośrodkami zaaprobowanym i przez państw o i funkcjonują 
zgodnie z ogólnie określonym i wym aganiam i adm inistracyjnym i.

Podstaw ą wzajem nych relacji jest szacunek dla drugiego człowieka. Życie 
w spólnotow e pom aga osobom  z upośledzeniem  budować poczucie własnej w arto­
ści i godności. Członków  wspólnoty łączy głębokie przekonanie, że każdy człow iek 
posiada jedną i niepow tarzalną wartość. Osoba z upośledzeniem , jak  każdy inny 
człow iek ma pełne prawo do życia, opieki, nauki i pracy.

W spólnota chce być w rośnięta w społeczeństw o i tworzyć integralną jego część. 
W ażne są dla niej kontakty z otaczającym  ją  środowiskiem : rodzinam i, sąsiadam i, 
parafią, organami władzy.

„A rka” to w spólnota chrześcijańska inspirow ana duchem  Ewangelii. Po p ierw ­
szej w spólnocie zrodzonej we Francji w tradycji katolickiej pow stało wiele innych 
w spólnot w różnych kontekstach religijnych i kulturowych. W spólnoty rozpoznają 
swe powołanie ekum eniczne i posłannictw o na rzecz jedności. Dokum entam i 
określającym i cele i zasady istnienia wspólnot są: M iędzynarodowa Karta L ’A rche  
i Konstytucja M iędzynarodow ej Federacji Wspólnot L ’Arche.

C ele

1. Celem  „A rki” jest odpow iadanie na nieszczęście tych, którzy nazbyt często 
byw ają odrzucani i przyw racanie im m iejsca w społeczeństw ie przez tw orzenie 
w spólnot przyjm ujących osoby z upośledzeniem  um ysłowym .

2. „A rka” objaw ia dar osób z upośledzeniem  um ysłowym . Te właśnie osoby 
stanow ią serce wspólnot i wzywają innych, aby dzielili z nimi życie.

3. „A rka” wie, że nie jest w stanie przyjąć wszystkich osób z upośledzeniem  
um ysłow ym . Nie jest rozwiązaniem , lecz znakiem —  znakiem , że praw dziw ie 
ludzkie społeczeństw o musi opierać się na przyjm ow aniu i poszanow aniu najm niej­
szych i najsłabszych.

4. W pełnym podziałów świecie „A rka” pragnie być znakiem  nadziei. Jej 
w spólnoty, oparte na w ięzach przym ierza między osobam i o różnym  poziom ie 
intelektualnym , pochodzeniu społecznym , religii i kulturze są znakiem  jedności, 
w ierności i pojednania.

Z asad y  tw orzące w spólnotę:

1. Każda osoba niezależnie od swych darów czy ograniczeń m a takie sam o jak  
inni człowieczeństwo. M a niepow tarzalną i św iętą wartość, posiada rów ną godność 
i jednakow e prawa. Podstawowe praw a osoby to: praw o do życia, do opieki, do 
m iejsca, które będzie dlań domem, do edukacji, do pracy, ale także skoro
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najgłębszą potrzebą ludzkiej istoty jest kochać i być kochanym, prawo do przyjaźni, 
do komunii i do życia duchowego.

2. Aby rozwijać swe zdolności i swe dary, aby się realizować, każda osoba 
potrzebuje środowiska, w którym będzie mogła się rozwijać. Potrzebuje więzi 
łączących ją  z innymi w rodzinie lub we wspólnocie. Potrzebuje życia w zaufaniu, 
poczuciu bezpieczeństwa, wzajemnej miłości. Potrzebuje uznania, akceptacji, 
oparcia poprzez serdeczne i praw dziw e relacje.

3. Osoby z upośledzeniem  um ysłowym  często są obdarzone takimi zaletami, jak  
umiejętność przyjm ow ania innych, zachwyt, spontaniczność i autentyzm. W swym 
ogołoceniu i kruchości m ają dar dotykania serc i wzywania do jedności. W ten 
sposób są dla społeczeństw a żywym  przypomnieniem zasadniczych wartości serca, 
bez których wiedza, w ładza i aktywność tracą sens i mijają się z celem.

4. Słabość osoby ludzkiej i jej podatność na zranienie nie tylko nie stanowią 
przeszkody w osiąganiu jedności z Bogiem, ale mogą tę jedność ułatwiać. W istocie 
często właśnie przez uznaną i zaakceptowaną słabość objawia się miłość Boga, 
która daje wolność.

5. Każda osoba, aby rozwijać wewnętrzną wolność, do jakiej jest pow ołana 
i aby wzrastać w jedności z Bogiem, musi mieć możność zakorzenienia w jakiejś 
tradycji religijnej, którą będzie się karm ić17.

y
„W iara  i Ś w iatło”

Inną z form duchowej troski o osoby z upośledzeniem um ysłowym  jest „Ruch 
W iara i Światło” . Ruch Wiara i Światło (WiŚ) zrodził się podczas pielgrzym ki do 
Lourdes w 1971 r. Jej uczestnikam i były rodziny z osobami z upośledzeniem . 
Przyjechały głów nie z Francji. Pielgrzym ka miała pomóc osobom upośledzonym  
umysłowo w odnalezieniu ich prawdziwego miejsca w sercu Kościoła. W wyniku 
tej pielgrzymki liczne wspólnoty postanowiły utrzymać i pogłębić swe życie, 
spotykając się dalej w gronie osób, z którymi przygotowywały się do pielgrzym ki 
i pielgrzymkę przeżywały.

Charyzm atycznym  założycielem  ruchu jest Jean Vanier. W Polsce pierwsze 
wspólnoty ruchu WiS zaistniały w 1978 r. Teresa Breza z W rocławia, nieżyjąca już 
dzisiaj, matka Joasi z upośledzeniem  umysłowym, szukała we Francji m ateriałów 
do katechizacji swojej córki. Kiedy spotkała się z ideą ruchu, stwierdziła, że tego 
właśnie potrzebują osoby upośledzone —  wspólnoty. To ona założyła pierw szą 
wspólnotę we W rocławiu. Jeszcze we Francji Teresa spotkała M arcina Przeciszew- 
skiego, wówczas studenta z W arszawy, który po powrocie do kraju wraz z przyja­
ciółmi powołał do życia w spólnotę w W arszawie, którą nazwano Muminki. Stąd 
wzięło się potoczne określenie całego ruchu w Polsce.

„W iara i Św iatło” jest ruchem wspólnotowym. W centrum wspólnot znajdują 
się osoby mniej lub bardziej upośledzone umysłowo. Wokół nich skupiają się 
rodzice i przyjaciele, szczególnie młodzi. Członkowie wspólnot spotykają się

17 h ttp ://w w w .m ateusz.pl/w is/spl/S trona SP/gora-l.h tm l z dnia 17.11.2004.

http://www.mateusz.pl/wis/spl/Strona
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w regularnych odstępach czasu i tworzą coraz silniejsze więzi poprzez dzielenie się 
trudnościam i i nadziejami, poprzez świętowanie, modlitwę, Eucharystię.

„W iara i Światło” opiera się na przekonaniu, że każda osoba upośledzona jest 
w pełni człow iekiem , że przysługują jej te same prawa, które przysługują w szyst­
kim ludziom , przede wszystkim prawo do bycia kochaną, uznaw aną i szanow aną 
w swym jestestw ie i w swych wyborach. Uważa, że każdy człowiek, nawet 
najgłębiej dotknięty upośledzeniem, jest wezwany do prawdziwie głębokiego życia 
z Jezusem , do przyjm owania sakramentów, do tego, aby być źródłem łaski i pokoju 
dla całej wspólnoty, dla Kościoła, dla całej ludzkości. Po to jednak, aby móc 
przeżyw ać swą wiarę, każda osoba, nawet najgłębiej upośledzona, odczuw a 
potrzebę spotykania się ze swymi braćmi i siostrami, by wspólnie z nimi tworzyć 
środowisko, które pozwoli jej wzrastać w miłości i wierze. W szyscy ci, którzy 
angażują się w „W iara i Światło”, starają się towarzyszyć osobom  z upośle­
dzeniem 18.

„W iara i Światło” powstała z wiary, że każda z osób upośledzonych um ysłowo 
jest w pełni osobą, z wszystkimi prawami istoty ludzkiej: przede wszystkim  
z praw em  bycia kochaną, uznawaną i pow ażaną ze względu na samą siebie 
i w wyborach, które podejmuje. „W iara i Św iatło” jest także przekonana, że każda 
osoba, w pełni sprawna czy upośledzona jest jednakow o kochana przez Boga, że 
Jezus m ieszka w każdej z nich. „W iara i Światło” wierzy, że każda osoba, nawet 
najbardziej upośledzona jest powołana by pogłębiać swe życie w Jezusie w swoim  
Kościele. Jest powołana by stać się źródłem łaski i pokoju w świecie.

Zw ykle wspólnoty zakorzenione są w lokalnych parafiach i włączają się 
w życie swego kościoła. „W iara i Światło” skupia chrześcijan różnych wyznań 
odpowiadając na Jezusową modlitwę „Ojcze uczyń, aby wszyscy stanowili 
jedno” 19.

Stowarzyszenie M iędzynarodowe „W iara i Św iatło” posiada następujące cele:
1) inspirowanie powstawania wspólnot „W iara i Światło” um ożliw iających 

tworzenie głębokich więzi między osobami z upośledzeniem  um ysłowym , ich 
rodzinami i przyjaciółmi, na całym świecie. W spólnoty te grom adzą się w regular­
nych odstępach czasu na spotkaniach w duchu Karty, podczas których budują więzi 
przyjaźni, świętują, wspólnie spędzają czas, podejm ują wspólną refleksję, m odlą 
się oraz podejm ują inne działania inicjowane i wspierane przez radę m iędzy­
narodową,

2) budowanie braterskich więzi wsparcia między wspólnotami, w szczególności 
za pośrednictwem  spotkań międzynarodowych i pielgrzym ek,

3) zapewnianie na wszystkich poziomach ruchu odpowiedniej formacji dla 
poszczególnych członków: osób z upośledzeniem  um ysłowym , ich rodzin i przyja­
ciół, osób pełniących odpowiedzialność lub w inny sposób służących „W ierze 
i Św iatłu”,

4) organizow anie solidarności między strefami znajdującym i się w dobrej 
sytuacji ekonom icznej i strefami znajdującymi się w trudnej sytuacji ekonom icznej,

lx W iara i Św iatło, w: Don Bosco, „M agazyn Salezjański” 4: 2004, nr 470, s. 4.
19 Zob. Karta Wiary i Św iatła , w: Wiara i Światło. K arta i K onstytucja, Kraków 2003, s. 1-7.
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5) sprzyjanie integrowaniu się wspólnot i osób w nich skupionych z wszystkimi 
wspólnotam i świeckimi i chrześcijańskim i ze zwróceniem szczególnej uwagi na 
poszanow anie różnych kultur oraz różnych tradycji religijnych,

6) w spółdziałanie z organizacjam i pozarządowym i pom agającym i osobom 
z upośledzeniem  um ysłowym w rozwijaniu ich możliwości naturalnych i ducho­
wych oraz dążącymi do zapewnienia im należnego m iejsca w społeczeństwie 
i w ich własnych Kościołach,

7) dawanie świadectwa postawie Jezusa wobec osób z upośledzeniem  um ys­
łowym , uznawanie ich w pełni jako  dzieci Bożych zdolnych do duchowego życia 
i prawdziwej świętości20.

Posługa duszpasterska wobec osób niepełnosprawnych intelektualnie jest dziś 
wielkim wezwaniem dla Kościoła. W spólnoty osób z upośledzeniem  pom agają 
sam ym  niepełnosprawnym  żyć wiarą na miarę swoich możliwości; pom agają ich 
rodzinom  przyjąć niepełnosprawność najbliższej osoby. Angażują także m łodych 
ludzi, którzy posługując tym ludziom sami kształtują sw oją wiarę i swoje 
człow ieczeństw o, poznają co rzeczywiście stanowi wartość w życiu, uczą się 
bezinteresowności. D latego warto zatroszczyć się o tych ludzi w swoim otoczeniu 
i w ten sposób poszerzyć grono ludzi kroczących za głosem Chrystusa, który 
pragnie zbawić każdego człowieka.

20 K onstytucja Wiary i Światła, w: Wiara i Światło. Karta i Konstytucja, K raków 2003, 
s. 9 -1 0 .
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S U M M A R Y

R ecen tly , m o re  and m ore a tten tion  is d ed ica ted  to han d icap p ed  o r d isab led  p eo p le . It is 
to le ra tio n  th at is b eco m in g  one o f  the m o st im p o rtan t ru les o f  social life, w h ich  req u ire s  it. 
T h an k s  to th is  a ttitu d e , d isab ility  has sto p p ed  b e in g  trea ted  as taboo . M ore and m o re  o ften , 
th e  h an d icap p ed  peo p le  do  not have to  h ide in th e ir ap artm en ts, but find th e ir  p lace  in 
so c ie ty .

N o w ad ay s , the  m in istry  am ong  the  in te llec tu a lly  d isab led  is a b ig  c h a llen g e  fo r  the 
C h u rch . W ith in  th e ir  c ap ab ilitie s, co m m u n itie s  o f  th e  han d icap p ed  he lp  th e ir m em b ers to  live 
a cc o rd in g  to  the  fa ith ; they  help  their fam ilie s  to  accep t the d isab ility  o f  th e ir re la tiv e , as 
w ell. T h ey  a lso  in v o lv e  young  people , w ho  by  se rv in g  to  the hand icap p ed , shape  th e ir  o w n  
fa ith  and h u m an ity , they get to know  the  real v a lu es, and  learn to be selfless.


